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PRENUMERATA W ŁODZI WYNOSI: OGl.OSZENIA: 
RocznIe 12 Marek. półrocznie 6 Mr.. kwartalnie 3 MarkI 

miesięcznie l Marka 
Za odnoszenie do domów 20 t miesięcznie. 

Wychodzi codzl"nnłe po południu. 

~eda.kcja. i administracja-Przejazd :t& 8, otwarte codz. od 9 
do 7 wiecz. w Niedziele i święta od 12 do 6-tej. 

Redaktor przyjmuie interesantów w spławach re· 
dakc:'ijnycb od 10 do 2. 

Rękopisów nadesłanyeh redakcja nie zwraca. - RękopIsy 
bez zastrzeżenia. llonorarjUIll uwata. si~ za bezptatne • 

Nadesłane na 3 stronicy w~r6d tekstu za wiersz tub jegb 
miejsce 1 Ml.; reklamy za tekstem 40 fen.; zwyczajne 30 Ha.; 

nekrologia 40 li Ogłoszenie małe ,l f. za wyraz. 
Kaide ogłonenle llljrnllieJ 4:> l. 

. Telegramy ~ 
Wielka Kwatera Główna. 

19 września r~no.-Urzędowo. 
Z widowni zachodniej: 

Na· południowym wschodzie od 
B;ay (nad S mme), powiodło się ob-.., 
szerne wysadzenie w powietrze w 
okorach i za stanowiskiem nieprzy­
jacieiskiem. W walkach, stoczonych 
nast~pnie dla nas korzystnie, ponie­
śHFrancuzi znaczne straty. Pojma­
no kilku jeńców. 

Tuż na zachodzie od Argonów 
roznroszono. ogniem artyleryjskim 
wśród ciężkich strat, oszańcowujące 
się oddziały nieprzyjacielskie. Ży­
wy ogit'ń. artylerjitrwał na dużej 
części frontu. . 

-Zwidowł11 w.schodniej. 
-

Grura wojsk. generała mar-
szan'3 f ("f~O Hindenburga: 0-
skrzydlaj,cu lIatarcie armji generała 
pułkowfIlka Eichhorna na Wilno u­
wieńczyło zupełne powodzenie. Na-
8Zi3 lewe skrzydło dotarło do Molo­
deczna, Smorgoni ,- iWorujan. Zu-

- pełnie rt,zbiły si~ usiłowania wroga 
przełam~nia linji naszych w kierun­
kę Michaliczek, za pomocą spiesznie 
zebranych dużych sd. Przez niepo­
wstrzymanie odbywający się ruch 
oskrzydlający j jednoczesne ostre na: 
tarcia armji generałów Scholtza 1 
Gallwitza, na froncie wroga, zmuszo­
no . przeciwnika od wcz.oraj do .szyb­
kiego odwrotu na całym froncte. W 
ręce nf'sze wpadło silnie ufortyfiko­
wane "Wilno. Ścigamy przeciwnika. 
na całej linji. 

Grupa wojsk generała marszałka 
polnegoksię.cia . Leopolda B3.w~r­
skiego. Tataj" ŚCIgamy takie cofaJą­
cego się wroga. Wojska dotarły do 
linji Nienadowicze - Dierewnoje -
Dobromyśl. Pobito nieprzyjacielskie 
strate tylne. 

Grupa wojsk generała mar~ 
szałka polnego Mackensena: N~,~ół. 
nocy od I?ińska dotarto do Wlshcy. 
Na południu pd miasta przebyto 
Strumień. 

Z widowni południowo-wschodniej. 
Położenie je!t niezmienione 

N:Ctelne Dowództwo Wojskowe. 

Wielka kwatera główna, lS-go 
września. . 

ufortyfikowany i jeszcze większą iloś­
cią fortyfikacji polnych, przeto cho­
dzi tutaj o świadome fałszywe przed­
sławienie faktu. 

- Prócz tego zapomniał minister 
wspomnieć, że latawce niemieckie 
przy ukazaniu się nad Londynem 
stale osł;rz~1iwane były na.jpierw ze 
str~ny angielskiej. Takfe nic on nie 
mó\7łl o ważnych faktach dla osą­
dzenia stanu rzeczy, ustawicznych 
napadach labwców sprzymierzonych 
na miejscowości niemieckie otwarte 
i położone daleko poza widownią 
operacji, nawet na spokojnych po.· 
dróżnych w pociągach osobowych, 
kt6rzynaturalnis me mogą się bro­
nió. 

Naczelne. dQwództwo 'Wojskowe. 
(Telegramy z' ołtatnl~j ehwUi na 3- ej stronie.) 

(jJeCIJnętrzne~stosunkł {O RoSJI. 
SZTOKHOLM, 18 wr~eśnia. Redaktor 

Karlgreo, który codopiero wrócił? Rosji, 
opisuJe w .DageoB Nybetera stoImaki. w 
Rosji. KarJgren pisze: W kołach liberal­
nych . nie wierzą w gwałtQWDfł rewqluejt} 
w Rosjl.· Przywódca kadetów Hilukow 
powiada, te nie wolno porównywaó roku 
1915 3 rokiem 1905, albowiem obecnie 
jest Duma państwowa, stojąca pomilildzy 
r~akcją a opozycjlł, która opozycji umożli~ 
wia wywierać w inny sposób swój wpływ 
niż w 1905 roku. Wyksitałcony rosyjski 
stan średni obecnie nie myśli ~wcale o ja­
kichś ruchach rewolucyjnych. Inteligencja 
chce cele swe osięgnąćw ramach konsty­
tucji i prawa. Pomiędzy włościaństwem 
rewolucja . obecnie - niema tadnego po­
parcia. Z wielu stron Karlgrena zape­
wniano. że na' prowinoji panuje zupełny 
spokój. Rewolucja mogłaby si~ orierać 
tyłko o masy robotnicze, li nie byłoby 
dzi wnam, gdyby masy robotnicze były re­
wolucyjnemi. Trudno opisać, jak się Z ro­
botnikami obchodzono podczas wojny. Po­
lityka Makłakowa dążyła do tego, by masy 
robotnicze doprowadziĆ wprost do rozpa­
czy. AClllkolwiek na początku wojny uka­
zywali one wiele p!\trjotyzmu, prowadzono 
okrutne przeciw njm rządy. Nlljuezciwsze 
dążenia robotników do poprawy ich bytu 
gospodarozegoBpotykały BifJ z najsroższem 
prześladowaniem. Kilka tygodni przed 
obecn!} sesją 10 robotników w fabrykach 
broni w K08łromie zostało rozstrzelanych 
a 20 ranionychi poniewd uczestniczyll w 
strajku czysto· gospodarczym. : Milukow 
jednak sfłdzi, *6 najwyżej dziesiąta część 
robotn}ków jest rewolucyjnie usposobiona. 
Gdyby robotniey odZYBkali prawo organi~ 
zaoji, pokaza.łoby Bi~ naty_c.ht;niast~ iak mde 
wpływy majl} rewolucjoDlBCI. . 

pOkoju mogłoby wywołać rewolucj~. aby 
naród sam wziął w swe ręce obron~ kraju. 
Karlgretl omawia potdm dązeriia 8eparaty~ 
lityczne ukraińców, polaków i finlandczy­
ków. Małorus M/lrkow oświadczył: Niech 
Bóg chronI tego, ktoby śmiał powiedzieć, 
że nie jest rosjaninem. Bobrił1skij powiada, 
że smies2DOŚcitl jest nle uważać małoru· 
siuów za rosjan. Styngarew oświadc;;ył, 
że na Ukrainie istnieje ruch wolnośc:owy. 
ale tak samo jak w innych częeiach Ho~ji, 
o jakimś ruchu powstańczym niema mowy. 
Jako ruch powstanczy rllch ukraiński trawi 
tylko marny żywot we Wiedniu. W gra­
nicach państwa rosyjskiego ruchu takiego 
niema. Daleko mniej pewni są· ro~ja:nie 
polaków. Taktyką socjalistów polskich jest 

. teraz -przyjmować wszelkie ust~pstwa od 
niemeóws aby gdy niemcy z Polski zostaną 
wyparci i aktualną stanie si~ kweatja po­
łąozenia Polski z Rosją, od państw za­
chodnich uzyskać gwarancję, ~e Polska 
zatr;zyDia Bwobądy . nadane· jej przez niem­
ców.-O wierności- Finlaa.dji koła dnmskie 
sl}Mocno _ przeświadczóue. Ich zda.niem 
ze strony· finlandczyków RosJi· nie grozi 
żadne niebezpieczeństwo, . nawetgdj"by 
niemcy mi~li w Finlandji wytądowaó. 
Co do kwestji łydowskiej, Bobryń;;:kij 
ośwIadczył, że antysemityzm, którego Bam 
jest zwolennikiem. nigdy nie był silniej· 
azym, niż obecnie w Rosji. NienawiŚĆ do 
tydów szczególnie jest rozpowszechniona 
w wojsku. Bobriń9kij 2i troską patrzy w 
przyszłość, gdy wojska powrÓCił po wojnie 
do domu, gdyż już teraz zachodzi wielka 
obawa pogromów. O żydach krąż" w kraju 
i wojsku naj potworniejsze wieści. ~ydzi 
jeżdżą na białych koniach przed frontem 
i pokazują niemcom rozciągłość linji ro­
syjskich. żydzi mają telefony ukryte w dłu­
gich brodach (f), żydzi ponoszą winę za 
kI~Bkł galicyjskie. Członek Dumy Markow 
opowiadał Karlgrenowi, że gdzie w wojsku 
znajduje się eboćby tylko 2 lub S żydów, 
nieprzyjąeiel otrzymuje tajne sygnały(!?} 

KronIka pollł9czna. 
Warszawski sąd w Moskwie. 

"Riecz" donosi, że działalność war~ 
szawskiego sądu w Moskwie rozpoczęl~ 
się z początkiem września starego stylu. 
Wszyscy aresztowani z Warszawy zosta~ 
li przewiezieni do Moskwy. 

Między aresztantkami w więzieniu 
dla kobiet znajduje się także Helena 
Macochowa. 

Pro ces szpiegowski w Peters­
burgulI 

Toczące się obecnie procesy szpie~ 
gowskie ,w Petersburgu budzą ogólne 
zainteresowanie. Akcją szpiegowską kie­
rowali powieszeni dwaj wspólnicy· Mia-
sojedowa. . 

_ Według doniesień dzienników, < 

twierdził minister marynarki BaHour 
w angIelskiej izbie gmim t iż. Londyn 
jest, j3kka~_emu wiado~o,l o c~e.m . 
wiedzą chyba Niemcy, m~ufortyflk~. 
wany iwed~ug zasad wOjny cywilI­
Zowanej .nia powinien podlegać ~a- -
padom lotniczym. . .' . 

Ponieważ nie może byó m~nt­
strowi mewiadomem, że Londyn Jl'lst 
~ielolIla. oszańcowanymi fortami stale· 

Kadet Rodlezew oświadczył, że ro­
botnicy naturalnie mUSZfł być. ni_ezll~owo" 
leni. Ale powszechna amnestJa l mleai.l}c 
ugodowej polityki wystarczyłyby, .oby. ~!e· 
zadowolenie usunąć. Szyngarew OŚWIad­
czył, że częściowe niepokoje t~ i owdzie 
mogą za.jś~, ale ruchu prawdziWie rewolu_- . 
cyJnego w Hosji niema. Robotnicy Bą prze­
konani, że kI~ska. Rosji byłaby IOlljwiększą 
kl12ska dla· wolnościowego ruchu. Przy" 
\vódca nacjonalistów oświadczył, że rewo .. 
łucja jest możliwa tylko w. jednym ~y. 
pad ku, mianowicie, gdyby rz~d tera~ ~belał 
zawrzeć pokój. Przywódca socJalIstó:v 
równiez B~dij. że przedwczesne zawarCIe 

Jeden z nich był do roku 1914 wi­
cedyrektorem departamentu policji, mial 
tytuł ekscelencji i wydawał pismo "Go~ 
niec policyjny". Jakiś czas był on sub­
stytutem prokuratora przy sądzie okrę­
gowym w Rewlu. Ostatnio był preze­
sem newskiego akcyjnego Towarzystwa 
wyrobu papieru. 

- Drugi wsp6lnik był adlatusem pe" 
tersburs~ieg? grad~~aczalni~~. Trepowa, 
~a . ostatnIO klerowmkIem polIcJl w Rydze. 
'Co zrobić ze łOO.OOO urzędni-
- .. kćw uchodźców .. 

tlBirźewyja Wiedomosti" donoszą, 
iż w rosyjskiem ministerjum spraw we .. 
wnętrznych roztrząsano sprawę urzędni­
ków. kt6rzy schronili się z ewakuowa-

nych obszarów do wnętrza kraju. U· 
rzędników tych jest obecnie około 100 
tysięcy. 

Zamiast nad Niemen 
do Władywostoku. 

Posd do Dun'ly Kierenskij t!okOOl\ł. 
sensacyjnej rewelarji, że ciężkie dz'ałn, da .. 
wno jUi temu UkOllC?One w wnrsztat:lCh Pa..; 
tiłow$kirll, które llrzezoaczone były na front 
nad Niemnem, gdzieś znikły. 

Po dlu;:.ich poszukiwliuiaeh znBlt'ziono 
je wreszcie we Władywostoku (nad Oceanem 
Spokojnym), dokąd je posłano rzekomo przez 
pom,Yłkę. 

Mikołaj Mikołajewicz w Tyflisie. 
HAGA. Pismom tutejszym donoszą. 

że car zakazał wielkiemu księciu Mikoła­
. jawi Mikołajewiczo.wi opuszczać Tyfiis 
p.rzez cały czas wojny. Równałoby to Si, 
dBPortsl'ji. 
Mobilizacja przemysłu POfl:yJr 

skiego ... 
KOPENHAGA. .Nationa.ltidendea do­

nosi H Pćtersburga: Ruch. skierowany do 
mobilizacji całego przemysłu i całej lu .. 
dności celem wyrabiania materjału wojen­
nego, wzmaga się ustawicznie. 

W całym kraju utworzyły się komi­
tety miejs_cowe, z komitetem centralnym 
w Petersburgu na czele. Wiela fauryk j 
warsztatów jut pracuje dla wojska. 

Nadzwyczajne zebranie przed-
stawicieli ziemstw i miast. 

PETERSBURG. Na (dzisiaj) PGuia.­
działek zwołano do Moskwy nadzwyczajne 
zebranie przedstawicieli rosyjski oh ziemstw 
i miaat. w którem udział brać będzie rów~ 
nież wielka Hczba członków Dumy. Po. 
czątkowo nie wiedziano w Petersburgu, 
czy rząd na obrady te 2iezwoli i chciano 
się Goremykina, względnie ministra spr:\w 
wewnętrznych o to zapytać. W ost/ltniej 
chwili jednak zgod2ono się na to, aby siQ 
nie zapytywać,posiedzenie odbyć. wystawia­
jąc się na niebezpieczeństwo !'ozwil}z:;nia 
przez gwałt. Glównym punktem porządl;u 
obrad jest naturalnie odroozenie Dumy. 
Wszyscy przywódzcy atronnictw bp.dą mieć 
ref~raty w:i;ględl1ie wypowiedzą rezolucje. 
Usposobienie:_ jest stanowczo wojownicze. 

Handel 1M' Rosji środkowej. 
BERLIN, 18 września (WAT). Głów­

ny organ finansowych kół petersbur .. 
skich "Birżewyja Wiedomosti" donosi, iż 
w ostatnich dniach zostal skończony i 
zamknięty głośny na calą Rosję jesien­
ny jarmark niżno~nowgorodzki. 

Jak gaze.a stwierdza na podstawie 
danych urzędowych, miał jarmark tego 
roku jeszcze nieco żywszy przebieg, niż 
zwykle i ogólny obrót pieniężny wyno" 
sił tym razem kilkanaście miljonów ru" 
bli. Jedyny Bank Państwa uczestniczył 
w obrocie tym kwotą 2 i ćwierć -mil., 
rosyjski Bank Handlowo - przemysłowy 
inwestował podczas jarmarku sumę 
2,100,000 runli, a po nim przychodzi 
z!kolei Bank Syberyjski z kwotą 1,750,000 
rubli. 

Wspomniany wyżej dziennik wnio~ 
skuje ~stąd, że ruch handlowy w środ­
kowym kraju Rosji ma wciąż jeszcze 
normalny przebieg i wyrata z tego po­
wodu swe żywe zadowolenie. 

Ulgi dla żydów w Rosji. 

Jak donosi "Deutsche Warschauer 
Zeittmg", wpływowy bank Rotszylda i 
syna w czasie wojny na wszystkie pro­
pozycje finansowe rządu rosyjskiego od .. 
powiedział odmownie. Wobec tego ro" 
syjskie sfery urzędowe mi(\ły zawiado" 
mić telegraficznie dyrektora banku G 



~mianie kursu polityki rosyjskiej wzglę­
dem żydów. 

De"lesze wysłał dyrektor Międzyna-
r - b l' O' 1'0 dowego Banku Peters ur~in;:go. , ple~ 

wa ona, że głóyme żądama zydow ~ą 
uwzO"lednione. Zydom przyznane będzIe 
pra;o' swobody zmiany mi:jSc.a.zami:­
szkania, oraz prawo korzys~arua z wła­
sności ziemskiej 'IN całej Rosji, za .\\:y: 
łączeniem miast rezydencji ces2rsklej.: 
stotecznych, prócz tego ma nastą~~c 
rozszerzenie prerogatyw szkolnych cUa 
dzieci żydowskich. 
Głosy rosjan o odroozeniu Cumy 

SZTOKHOL\I. O zamknięciu Dumy 
wyrażają się ujemnie pra~ie wszyscy r~­
sylscy przywódzcy stronnIctw. Nawet n;~­
rodow:ec Bobryński ośv;iadcz3, Żd zam­
knięcie Dumy wywołało zaniepokoją.ce 
echo w narodziE'. Chociaż nie teraz, to 
później będz.ie rząd zmuszony zgodzić ~i ę 
na żądania narodu. Gołubiew w?,fazH 91ę, 
że odroczenie oto:!zy Dumę gIoflą męc~ en· 
stwil. Biurokracja wie aż nadto dobrze, 
jllokie skutki \'ywoła zamI;:uięcie Dumy. 

Dymitrukow widzi oprócz konfliktu 
między rządem a Dum:} i konflikt z nap 
rodem ruskim, ponieważ w całym kraju 
wyrażono życzenie, aby Durny nie zamy· 
kać. 

Pnździernikowiec Guczl:Qwoświadcza, 
że się ob:wia, iż odrcrzenie Dumy dopro­
wadzi do wyników, których przewidzieć 
ule można i które będą bardzo smutne. 

SZyllgarew, przewodnicząey komisji 
wojskowej i marynarskiej w Dumie, nap 
zwał odroczenie Dumy bardzo niebez­
piecznym i wprost olhrz)'mim błędem poli­
tycznym, który kraj doprowadzić może do 
upadku. 

Herve O odroczeniu Dumy. 
GENEWA. Znamiercnem dla panup 

jącego w francuskich kołach rządowych 
usposobieniem, wywolanem przez odrop 

czenie Dumy, jest ta okoliczność, że 
cenzura przepuszcza naj ostrzejsze WyF 
nurzenia, w jakich pisma paryskie wyraF 

tają się o tym akcie rządu rosyjskiego. 
Tak mógł Herve w swej "Guerre sociap 

le" ogłosIć artykuł, w. którym radził 
carowi, aby się z powodu idjotyzmu ka­
zał powiesić, bo idjotyzm, przekraczają­
cy pewne granice, równa się zdradzie, 

Herve oświadcza, że Anglja, Włochy 
l Francja ·,','lnny przeciwko temu zama~ 
ch owi stanu zaprotestować; jest on gor~ 
szy niż strata Warszawy i cafej Polski. 
ł\1U1rkowiiec niemiecki na S;r,ód .. 

ziemnem morzu .. 
FRANKFURT n. M. Z Konstantyno~ 

pola donoszą do "Frankfurter Zeitung": 
Działalność niemieckich nurkowców w 
Morzu Śródziemnem powiększa nerwo~ 
wość czwórporozumienia. 

Wczoraj storpedował niemiecki nur­
kowiec w pobliżu Kandji angielski pa­
rmviec przewozowy o pojemności 15 t y­
si~cy tonn. Płynął on naładowany z Egip­
tu ku Dardanelom. 
Ściganie rumańskich torpe­

dowców. 
BU[{ARESZT. Organ urzędowy "Indi­

pendance RUliillJiue a dono;;i, że rosyjski tor. 
pedowiec ŚC:g:l pod l(oIlstanzą dwa rumnń­
skie żaglowce, które uciekły do zatoki Tus,'y. 
Torpedowiec żn3jdQWlił g;ę na rumuńskitb 
wodach lladbrzeżnych. Rząd zażądał w Pe­
ter"burgu, ;.by tiHlh":owiee wyeofano. 

Rząd rufDlńskj żą(bł od rosyjskiego 
zwolnienia parowca Kragows, który fIuta rc~ 
B,}'isi;a bsa prawD P. zaJęła. 

Wojska włosk[e do Serbji. 
WIEDEŃ. "Neue Wiener JoumaP' 

donosi: 
Wojska .włosi~le, które odbywają dro­

gę na okręCIe, me są przeznaczone dla 
Dar~anel,lecz do Salonik, s~:ąd mają się 
udac na serbską widownię wojenna. 
. Rząd grecki jeszcze nie wypowiedział 

SIę, ~czy wojsko włoskie przepu~ci. 
Debaty w sprawie obrony 

Londynu. 

LONDYN, 17 września. Na wczoraj F 
szem posiedzeniu izby gmin poseł Iibe~ 
ralny, Sir Henry Dalziel, żądał wyjaśnie~ 
niaod :ządu o obronie Londynu przed 
stat~aml napowietrznemi. Mister mar1,"­
nark.!, ~a!four, oświadczył, źegdy objął 
ad~lrahCJę, znalazł zupełnie niewystar~ 
cZ<;Jącym system obrony wybrzeży Anglji, 
ktory przeocza służbę napcwietrzna. Są­
dzi on, iż obecnie wystarcza ona: Co 
się tyczy obrony Londynu, Balfour orzekł 
iż w żadnym razie nie uczyniono wszrst: 
kiego możliwego, lecz oczekuje wiele 
nd zdolności nowego kierownika arty­
leryjskiej obrony Londynu, sir Piercy 
Scotta. 

AdmiraHcJa studjowała obronę Pa­
ryża przeciw napadom z powietrza, lecz 
WYJ;>adki S'i różne, Paryż jest wielke 

fortecą i posiada mnóstwo dział, pod­
czas gdy Londyn, jak każdy wie, i ~ czem 
wiedzieli chyba i Niemcy, jest meufo:p 

tyfikowany i podlug zasad wojny cy~l­
lizowanej, nie powinien podlegać takIm 
napadom. Noże on zapewnić, iż u~zy' 
ni wszystko, by rozwinąć i zorgam~o­
wać obronę przeciw napadom z pOWIe­
trza. Zresztą szkody, wyrządzone przez 
napady lotnicze, pod względem gospo­
darczym i wojskowym są nieznaczne. 
Uroczyst.oiH::i Wir Bułgarji z po .. 

wodu 3U-letniej rocznicy. 
BOFJA. ..Agence Bulgara" donosi: 

Naród bułgarski obchodzi dzisiaj UfO­

cZ,Jśeie 30 rocznicę ~łąeze!1ią dawniejszej 
Rum3Iji wschodniej z Bułgarją; pólnocn:; 
które oZl13czało pierwszy etap na drodze 
do urzeczY"istni'.mia jedności. narodowej. 
Jubileusz aodlo':Z:.} uro~zyścje w całym 
kraju. W 8Qfji rozpoczęła się llfOeZ}stość 
ceremonią religiiną na placu -przed zam­
kiem w obecności rodziny królewskie;, 
ministrów, wielu urzędnik6w i wielkich 
tłumów ludności. Po ceremooji posuwał 
się olbrzymi pochód przez miasto, cho· 
rągwie go poprzedzały. W po,::hodzie 
r rali udział weteraui wojny serbsko-buł­
garskiej, po nich. szła lfgja uzbrojonych 
uczn'ów, dalej korporacje, wyehowańcy 
wszelkicb szkół i t. d. 

Pochód przystanął przed pomn:ki~m 
Lewsk1ego, jednego z apostołów wolności 
bułgarskiej, przed mauzoleum Księcia haF 
t~nbergskiego, buh:,terów z roku 1855 i 
przed pomn:kiem cara oswubodziciela. 

Pochód r o~uwał się przy dźwięka~h 
hymnu narodowego, który grały kapele 
wojskowe i Ezkolne. Ludnuść, kiMaj u­
sposobienie było nadzwyczaj podniosł~. 
witała pod;ód z entuzjuzmem. 

Po południu odbyly się ~jgrzy8ka na­
rodowe, wieczcr.:;m wydało miasto ban­
kiet, w którym brali udlbł m1nislrow;e, 
czlonkowh zarządu m;a;;ła, weterani i liF 
czne osob'stości polItyczne. 

Z krajn da:.oszą o wielkim entu­
zjazmie, panującym w całym kraju; kraj 
jest świadom wielkiego znaczenia uroczy­
stości, 

Żądanie wykazu list,. strat 
wloskich. 

LUGANO. 93 posiów do parlamen­
tu udało się do Salandn', aby mu przed­
łożyć prośbę o ogłoszef':ie listy stLlt w 
wojsku włcskiem. Zw;ócili mu uwagę, jak 
wielkie panuje niezadowolenie i niepokój 
z powodu braku tych list. Salandra przy­
rzekł, że sprawę tę przedłoży radzie mi­
nistrów. 

W Turynie odbyły się demonstracje 
w niedzie11i na via Emmanue~e przeciw 
drożyźnie. .....,---... 

Obwieszczenie. 
w niedzielę 12 wrześnIa rozpocz lo się 

wydawanie paszportów przy ul. Widzewskiej 
nr. 3 i Ałeksandrowskiej nr. 47 u Hel­
tera. Na ostatnim miej~cu otrzymają wszyst­
kie te osoby swe paszporty, kióre fotugrafowa­
ne były przy uL Aleksandfowskiej 107 jako re­
IOzta z ulicy A'aksandrowskiej 117. 

Paszporty będą wydawane tym osobom, 
których nazwiska rozpoczynają się l1ter~: 
we wtorek 21" T. U, V, 

p środę 22. W. Z. Z. 
li atdy paszport kosztuje 50 ren.. 00 kop. 
TIpraEza się uważać na stempel i podpis 

w paszporcie. 
ł:óifź, dnia 11 wrzesnia 1915 f. 

Y. Oppen. 

Obwieszczenie. 
We wtorckl 14 wrzcśnia T. D. zaczyna się 

wydawanie paszportów przy 
ul. SuwalskIej Nr. 6. 

W tym dniu otrzymają wszystkie te osoby 
swe paszporty, których nazwiska rozpoczynają się 
literą: 

we wtorek 21" N, 0, P, Q. 
• ś,odę 2"2 R, 
., czwartek 23" S, 
~ pi1fcK 24 " T, U. V. 
" robotę 25 W, Z Ż, 

Katdy paszport kosztuje 50 fen. - 30 kop. 
Uprasza się uwatać na stempel i podpis 'fi 

paszpc~eie, 

I,ódź, dnia 13 v.'-ześnia 1915 r. 
Cesari'!iO Xiemiecld Prezydent Pollcji. 

von Oppen. 

Obwieszczenie .. 
Wydawanie paszportów przy placu 

Kościt>lnym Nr. 4 zaczęło się pod tymi 
samemi warunkami od g. 8130 rano do g. 
2,30 po poł. bez orzerwv: 
w środę, dnia 8 września li"" bl! 
osoby, których nazwiska rozpoczynają się 
nast. literą ctrzymają paszporty: 
we wtorek .. 21 .~ »" U V W Z Ź 

Łódź, dnia 7 września 1915 f. 

Cesarsko Niemiecki Prezydent Policji 
von 0I>~. .. 

RuJendarzgk .. 
DZIS: Eusta.ch!usza. 
J GIRO: Mateusza }.p. 

,y "chód ::;łQiu:a O godz. 5 Dl. 35. 
Zachód • " " 6" 14. 

WY:F'OŹYCZALXIA Tow. .. \Yi;:!dza" ot­
"arb codzienuie cd g. 5-8, w niad:..:iele l świ~­
ta od !!. lG-l. 

~. YPOŻYCZALKIE Tow. Knewi OśW~li"o 
tv Dt~'arte St\ w grodę od godzc 4-:3, w DIS­

ćfĘie1li i swi'itaOd l.ej-l-ej. 

Zwrot 400 marek: 

400 marek, wysIanych dnia 27 maja 
1915 roku jeńcowi wojennemu Karolowi 
Heinen nie moźna było doręczyć. u­
prasza si~ o odebra~i~ powy~zei sumy 
w komenaanfurze mIeJSCOWej, w zaną~ 
dzie kasow~rm, za odJanłem wydanego 
w swoim czasie dowodu. 

Z Prezydjum poUcji. 

( ) W biurze Prezydjum policji wy­
wieszono następujące zawiadomienie: 

"Udzielanie informacji w sprawie 
starań o pozwolenie na długoterminowe 
wyjazdy odbywa się tylko od godz. 11 
do 12 w pol. 

Przyjmowanie podań na krótkoferF 
minowe wyjazdy do Niemczech itp. przyjF 
muje sekretarz wydzialu Beck tylko od 
godz. 11 do 12 w· pot 

Wydawanie przepustek o godz. 6 po 
porudniu. 
Związek keblet przy Delegacji .iej .. 

Beowsj II. P. B. 
Prośba do Sz. czytelników i czytel­

niczek G. Łódzkiej. 
Dla d w ó c h uczni, bardzo dobrZe 

się ueząej'\:b, I~cz b a r d z O b i e d n y e h 
potrzeba książek, których opis pon;zej za­
łą;;zamy. 

Jeżeli którv Z czytelników lub która 
z Bz. cz;rtelniczek ma jedną lub więcej 
książek do ofbrowania, to zechce łaska-
1>;'ie przysłać je do biura Związku Kobiet, 
.Mikołajewska nr. 34. 

W:Jkaz potrzebnych książek. 
Literatura francuska czt;eć III·a De~ 

lacroix. 
LHer!l.tura nlemiecka, Szylinga. 
Zbiór zadań trygonometrycznycb, Kir-

sta i Szezawińskiego. 
Teorja algebry, Fddbiuma. 
Fizyka, SpofzyIiskiego (obszerna). 
Literatura rO:,yjska (część I i II) 

Nizelonowa. 
Słownik francuski. 

Kary. 
Szewc Szloime Zuchota zamiesz­

kary przy ulicy Nowomiejskiej nr. 11 zo­
stal skazany policyjnie na :3 tygodnie 
więzienia, ponieważ usiłował przekupiĆ 
pewnego policjanta. 

Szewcowa Jite Zuchota z ul. No­
womiejskiej nr. 11 została skazana po­
licyjnie na :3 tygodnie więzienia, ponje~ 
Waż usUowała przekupiĆ pewnego polic­
janta. 

. Bezdomni _ Rl:n~ji4 

(a) W tych dniach do Łodzi przy­
byli dwaj zbiegowie z liczby internOWa­
nych w PoUawie ż:ydów, łodzianie rui­
czyński i Desso. 

Znajdując się w Warszawie po przer­
waniu komumkacji z Łodzi<h nie mogli 
do niej powrócić i zostali wydaleni do 
PoUawy, a gdy im udało się stąd uciec, 
dostali się do Kijowa a następnie do 
RowIa, skąd po ucieczce Rosjan mieli 
już wolną drogę do domu. Podróż ich 
z Poltawy do Łodzi trwała cxtery ty­
godnie. 

Komunikują oni, iż Rosjanie maSO­
wo deportują żydów do Syherji. Polo­
żenie internowanych hezdomnych jest 
wprost rozpaczliwe i pogarsza się z dnia 
na dzień. 

W PoUawie znajduje się wiele osób 
z administracji 16dzkiej, policja i urzęd­
nicy. Oprócz tego inne miasta również 
przepełnione są bezdomnymi z Króle­
stwa. 

Zon e;:>. 
Sprnwncf:..! 3~rd;l;3ków wybf!~b, u~ 

t,w ,;0 \r}j::.: 'n, pnm:m, et: ,!U h,n7et. 
"lc~C'() ide nip. u,·ier:'l •• ła i: i!tr;i! og:nioWA"ł..1 
~~ .... ;:, ~t ' - ~ • -- iii'tuj. 

ng, w; !lach IP;q;o :r:id1ims. 

Ze Z.'ąz'ku f.ełcll:~ 
(a) W dniu wczorajszym ViI lokai, 

własnym przy ul;cy Kon~tastyno~łdei 5 
oibv?o się naozw!r'czajnc posledzenie 
cdónków zarządu Związku fe~ 
łódzkich pod przewodnictwem pl'e~ 
p. Jarkiewicza. 

Na zebraniu odczytano odezwę ma­
gistratu z zako;nunikow<lpiem. o zorga­
nizowaniu kursow dez:yntekc;nnych, ce­
lem fachowego \vyksztatcenia dezynfek­
forów do służby miejskiej. Związek po­
stanowił w sprawie kursów przyjąć <::zyn­
ny udziat. Otwarcie k!":fS6w ~ t 
dniem 20 b. m. Na kursy zapisało się 
12 felczerów ze Związku. 
Zaprow!al'ltow. taBicb kllCltllłłł ~ba. 

(a) . Delegat zarządu Centralnego 
tanich kuchen przy związkach zawOOO. 
wych robotniczych} p. Leon Purman po.­
wrócił już ze swej podróży z Kujaw, 
dokąd jeździł w sprawie zaprowianto­
wania tanich kuchen robotniczych na 
sezon zimowy. 

Z Kujaw zarząd łanich kuchen $pro-­
wadza zapasy karłofli, których cena mt 
miejscu wynosi 2 rb. za korzec oraz za< 
pasy cukru z cukrowni w Brześciu Ku­
jQwskim. . 

Wobec zakazów wyworu tych arty­
kułów z tamtych stron, zarząd kuchea 
postanowił zwrócić się do władz odnoo. 
nyc;, ze staraniem o uzyskanie glejtói 
przewozowych. 

z: koopet-aływJ' ,,1I11:łaio.iec"_ 
(a) Wyznaczone w dniu wczora} 

szym ogólne walne zebranie cUGnkó~ 
kooperatywy robotniczej " Metalowiecł 

nie doszło do skutku z powodu niepUJ' 
bycia dostatecznej ilości członków. 

W drugim terminie bez względu 1\\ 
liczbę przyhyłych zebranie odbędzie się 
w nadchodzącą niedzielę, dnia 26 b. m 
o godz. 2m. 20 po. poł. w sali jadalne} 
fabryki Winkler, Gaerfner i Borman prz" 
ul. Mikolajewskiej nr. 84. 

Itołosahuł ra;cnioa. 
(g) W roku 1902, według takay ma 

gistratu, ceny na chletJ i mięso były '" 
ŁQdzi następu]ą-:e: 

Funt chleba pytlowogo kosztamł 3 
kop., fazowego 2 kop., funt buł-.:k pierw­
szego gatunlill 5 kop., z mąki grli1kowej 
2 i pół kop. Funt mięsa wołowego pierw­
szego) gatunku 13 kop.. drugh'go gatunku. 
11 kop., trzeciego gatunku 9 kop.) eie!ęc 
cioy 14 kop., baraniny 10 kop •• 

Jaka to kolosalna rótnica w porów. 
naniu z cenami rlnsiajszem;! .. 

Wojna a sprawy rrulltrymonjebłe. 
(g) \Vainu wywołała zas~ój niemaJ 

we wszystkich dziedzin:H!h tycia naazegG 
nic wi~c ęz:wnego. że \\Cpfyw jej odbił się 
teŻ bardzo njemn:e i na frekwencji w spra­
wach matrymonjaloyeh. które wymagał. 
więcej rozwagi i n:>myBłu. Dla kUde iHe 
przedaięw:tięcie w życ.u ctłQwlaka. 

W niektórych para(ach, jak lip. 'ił 
dość licznej par:if i retkinskiej w tiągu 
pierwszego roku wojuy nie zawarto ani 
jednego śluhu małżeńskego. Ił w 4 paraf/łeb 
zgieI1!l!:ieh. liczących :zgórą 25 tys. dUłl, 
rd N;.,;wego ILku do 1 b. m . .zawarto 81\1< 
bów małicnsl.: ch 2aied'.\ ie ao, gdy VI el'" 
Bach normalfl\'ch zal'.\ierano tam w tyli 
cznsie OKoło "130. a w ciągu c roku około 
200 śluhów. 

W Łod:;i ruch W z!iwieran1u mało 
ień5hv w pierv.sz)'ch mięlłi~.:ach wojuI 
zefi~edł do m!lilrr,um • 

Dopiero w ostatnich C1Ul&acb. zaróW" 
no w Łndzi, j~tk i w okolicy Hezbit s!\wie< 
rany\.'h m(l.łi.eń~tw zaczęła 't\'zrastaó tat, ~a 
dziś we wBzV:;!ki, h }w~i!bhu!h odbJwalą 
się gIuby coraz częściej. DowoJsi to,. te 
ludzie przywykli juź do now;p:h aCI elę~ 
kich warunków życia i we wBlylltkich apra" 
wacb p.nnac .. ją do dawnego tr,} bu. 

Robot}' pubłlna .... 
(1) Przy;;f:ipiono do wybrUkowania 

ul. Długieit wobec czego ruch kołowy .... 
stał na niejwi!trz.} many. 

Oma:i nie .,padok. 
(h) W iwb. tę ł1r.le-d pOhltłni~m 2 ... ch 

robotnikQw niejal'y J.miszewski, oraz Si.el'< 
naczyk byli 23}ęd ptzy :r~'~:tmicji studOI V! 
dOfl:Ur od nr. 6B przy ui. Ct'gie!uiane}~ 
Obadwl!\ :wsi.li 2atrnei gazam'. . 

wej. 
Zawezwano l oddział Straży OgruO' 

Topornikowi Pawłowi Kollłsi.ńakiemn 
udało2i~ ~ydustaó zatrutych. 



~ __ ~ __ ~~ ____________ ~O~A~Z~E~T~A~l~O~D~Z~K~&~ __________________________________ ~ 
. Jarii •• ''''''kiego .. wi.,iono do .. pl_ I S. 
lala P~znańskjcb, Biernarczyk zaą o wlas.. wid &~ewodniczył na zebraniu p. Da-

Nr. 241. 

nych 8tł~ch udał się do domn. genste~~~rebJ pióro trzymał p. ·A. Mor-
d . DZl~ki zatem --energicznej pomocy, - Odczytano i p -. t t S 

l zl.eloneJ prz~z dzielnego topornika, uda.. podług ki' . l'ZYJę o us awę tow., 
IOBH~ uratowac życie 2 ollobom. . t _ oreJ, celem powstania tegoż 

D 
z Delegaćjl szkolneJ_ Je,s szerzenie wiedzy, urządzanie kur-

( Okończenie). f':;'~ Wukowych, O?czytów oświatowych 
Szkoła Numer. 18, ulica Franciszkań- k ysokość WpISU określono na 50 

~a nr. 13, naucz. star. 1) I\ędzierski Raje.. s?P. ~yb!,ano wreszcie zarząd i komi­
tan, naucz. młod.: 2) Urbański Aleksander. J} /kWlZYJ!lą; rezultat wyborów ogłosi 

_ Szkoła Nr. 19, uL Rozwadowska 36 150mIsJa skrutacyjna. 
naucz. star.: l) Merklejn Szymon. naucz' Z i:yd. Tow. literackiego rejonu 
młod.: 2) Majewska Wanda, 3) Piaskowski Górnego Rynku. 
Ed~ard; 4) Cygańska Halina. (I). Wobec coraz większej liczby 

·Szkoła Nr. 20, ul. Widzewska 13 zgłaszających się uczniów na kursywie-
naucz. star.: l) Potarzycka Aniela' naucz~ CZOTowe, l'ad~ pedagogiczna Towarzyst­
~łod.:. 2) Hassenmajer Zofja 3) Pajewska wa postanowlła pr7.yjąć jeszcze 60 osób. 
x.enobJa, 4) Wierni kowa Hele'na. ~a _kur~ac~ wykładane są języki: 

Szkoła Nr. 23, ul. Passaż.Szulca. nr. 25 polskI, memleckl j hebrajski, żydowski i 
naucz: star.: .!) Kędzierska Marja, naucz: arytmetyka. 
m!od.. 2) ~lplnska Eugenja 3) Włodarkie.. O~noś~e zgłoszenia przyjmowane 
WICZ JadwIga. ' są codzlennIe od godz. 6 do 8 wiecz. 

Szkoła Nr. ul. 24, Gubernatorska 22 . Dla za;;ilenia fundusz6w na ułrzy-
naucz. star.: l) AnkersŁein J6zef' naue: ~anIe ~urs<;>w wieczorowych, odbędzie 
lJlłod.: .2) Cott Władysław, 3) Ada~ski Ma~ SIę w nIedZl~lęt dnia 26 Wl"ześnia, w te· 
ksymllJan. 4) Markowska Stanisława. atrze nScala przedstawienie na korzyść 

Szkoła Nr. 25, ul. Zgierska nr. 23 ~ow.?rzys.twa. Odegl'anem będzie " Oj-
n~ucz. star.: l) Puto Stanisław; naucZ: Clec Stnndberga. 
mł?d.: 2) Walens. Adam, 3) Jarnicka Wik. Z Tow. "Ap'a"_ 
\or13 , 4) 1.S9strzewski Stanisław. (I) Nowo urządzona sekcja muzy" 

S~k~~~Nr. 26~ ul. Przejazd 77, naucz. st: czna przy Towarzystwie (Wólczańska 
t) SawlcklJan; naucz. młod.:2) K:onc Ma- 23) utw,:rzyla orkiestrę mandolinistów i 
leusz, 3) Dobrzeniecki Stanisław 4) Traut s~rzypkow, . składającą się już z 30 osób. 
Wanda, '~ler.w~zy występ tej orkiestry odbędzie 

Szkoła nr. 27 ul. Zarzewska nr. 36, SIę lUZ w tych dniach. 
naucz. s;ar.l .l) L~bęcki; naucz. młod.~ 2) ZTow.mi.fośników języka hebrajskiego. 
May-Majewski Juljan. 3) Powiadowska Le- (I) Zarząd Towarzystwa (Spacero-
untyna, 4) Jastrzębowska Aleksandra. wa, ~1) postanowił ro~winąć śwą dziwal-

_. ~zkoła N!'. 28, ul: Złota nr. 7, naucz; nosc na polu nauki języka hebrajskiego. 
star.. 1) WOJ3kowskl Rajmund' naucz W tym celu zarząd czyni już wszelkie 
~łod.: 2) :arozJ:~ski Karol, 3} Mirowski przygotowania, by m6dz otworzyć wkrót--
lomasz, 4) DudzInska Walerja. . C.:: kursy hebrajskie w różnych punktach 

. Szkoła nr. 29 ul. Senatorska nr. 14 . mIasta. 
naucz. star.: I! W~rnet Stanisław, naucz: Z KomitetQ POl"ecowskiego. 
m,łod.: 2) Rll~lę.s,kl Roman, 3) Przytulska (1}- 1?ziś o godz. 5-ej po południu. 
Jozefa, 4), Brzezlllska Melanja, odbędZie Slę w lokalu .Hazomiru" (Space-

Szkoła TIr. 32, ul. Przejazd nr. 84, r.:.wa 21) dalszy ciąg ogólnego zebrania 
nauc.z. star. 1) Tomaszewski Antoni; naucz. cz~~mków Komitetu, w którem wezmą u-
mło~.2) Iwanowa Wiera> 3) Grabowska d~lał wszyscy delegaci miejscowychzwiąz-
Matja, 4) Braun Jan. kow kulturalnych i zawodowych. 

. Szkoła nr. 33, uJ. Benedykta nr. 56, . ,: Słowo wzajemnej pomoc)' muzY:-
naucz., star .. 1) Okraszewski Adam naucz. ków orkiestrowych. 
mlo,d.:,.- 2) K:ośdńska Stanisława,'3) Ska- ,. W środę w Towarzystwie "Hazomir" 
rzynska Zofja, 4) Stanisz6wna Marja. (ul. Sp~cer<:wa 21) .0 gO?z. 1o-ej rano. 

.' S,zkoła nr. 34:, ul. Rokicińska nr. 27 . odbę.dzle SIę !ladzwyczajne ogólne ze­
naucz. ~tar.;.!) . Danecki Władysław, naucz: branIe czl0!1kow Stow. wzajemnej po-­
młod •• _L) WIsmewska Gen. 'mocy lpuzy'ków orkiestrowych, celem 

Szkoła nr.' 35, ul. Milsza nr. 50, powzięcIa b~rdzo ważny<,;:h uchwał. 
naucz. star.: . 1) Warkałło Antoni; naucz. Przenie~ienie lokalu. 
mł~d.: 2) Bocheńska Janina, 3) Gajewska- . (1) Lokal Towarzystwa robotników 
ZofJa, 4) Lewandowski Zenobjusz. branży skórzanej został przeniesiony z 

Szkoła nr. 36, > ul. Rybna nr, 15. ul. północnej nr. 19 na. ul. Wschodnią 
naucz. star.: 1) Kluge Jan, naucz. młod.: nr. 27. 
2) Kuhn Amelja, 3) K:ralkowska Stanisła- _ Informacji ,udziela się w lokalu To-
wa, 4) Sikorski Djonizy. . . t d" d d Szkoła. nr. 37, ul. Józefa. ilr. 1 naucz. :::::!~r:~. co Zlenme o 'C go z. 8do 10 
star .• l) Unieszowski Juljan, nauc;' młod.: '2) Kurzewski Apolonj. Z dzielnic zEpomogow)'oh. 

S.zkoła nr. 38, ul. Rzgowska nr. 75, (h) . W bieżllcym tygodniu wypłaty 
naucz. star.: 1) Szczechura Jan, naucz. w dZlel~lcac}ł. zapomogowych żydom, s 
młod~: 2) Wolśki Józef. powodu lC~ SWll}t. o~bywać l:!i~ b~d:§ we 

Szkoła nr. 39, ul. Ekaterynburska 20, wtorek, mIast środy l czwartku. 
naucz. star.: 1) Smiałek Jan, naucz. młodo Kradzieże. 
2) Zielińska Jadw._ .(h) Mtesakanee Łaskarzewa Eugenji Do-

Szkoła nr. 40, ul. Polna nr. 9, naucz. brO.Wln nbiegłejnocy wykradziono ze stajni 
star.: 1) Kalusiński Stanisław, naucz.młod. pr~y ul. Zawadzkiej p. n. 88par(} konI, war-
2) Kozanecka Jadwiga, 3) Wojtczak6wna tosei kilkaset marek. 
Helena, 4) Błaszkowski Marceli.· (J) W ubie~łą sobotę, gdy zamiesz .. -

Szkoła nr. 41, ut Rzgowska nr. 25, kala na Starem Mieście pani s~. Chojnow-
naucz. star.: l) Smarzyńska Zofja, naucz. ska wyszła z synagogi, skradziono jej zło-
młod.: 2) Lubczyńska Irena. ty zegarek z brylantami. 

Szkoła nr. 42b, Karo-Iew, naucz. star.: Wypadki zemdlelllllia. 
l) Dzidkowski Józef, naucz. młod.: 2) Kar.. . (1) yr ciągu 'ubiegłej soboty (iydow .. 
bowiak J6zefa. sklego dma aądne~o) zdarzyło sif;l w mieś-

Szkoła nr. 42, ul. Wiznera nr. 25, cie dnzo wypadków zemdlenia. 
naucz. star.: 1) PoIisiakiewicz Michał, naucz. T8.kiemu też wypadkowi uległa za.-
młod.~ 2) Sadłowski Stefan, 3) Szperling mieszkała na Widzewskiej '23 palii Sz. Z' 
Zofja, 4) Drabikówna Irena. która niebawem zmarła. c ' 

Szkoła nr. 43, ul. Skierniewicka nr. 3, Pożar. 
naucz. star.: l) Wilczyński Jan, naucz. . (1) ": ubległ/ł sobotę, o godz. 101
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młod.: 2) Tworos LudwiK. 3) Majeranow- wIeczorem,· wybuch nagle z niewiadomej 
ska Eliza, 4) Hajkowski Zygmunt. p:zyezyny. groźny. pożar w domu przy ul. 

. Szkoły marjawickie: PIeprzoweJ 15; pozar ten wywołał panikę 
Szkoła nr. 1, Horbatowski Zygfryd, \vśród mieszkańców tegoż domu, którzy 

Brieziński Józef. obudl:eni ze snu rzucili się do pakowania 
Szkoła nr. 2, Łopatowska Marja. swych rzeczy. 
Szkoła nr. 3, Krzyżanowska Marja. Zawezwano natychmiast 1 i 2 od-
Nowoprzjjęci nauczyciele, jak i rów. dział straży, która energiczm8 pracowała, 

nlez zastępcy. mianowani przez sekcję by rozszalany żywioł umiejscowić. 
szkolną, byłego G. K. O. winni przedsta- P0żar ugaszono o godz. 2~ej w nocy. 
wić swoje świadectwa naukowe oraz swoje Strały wynoszą kilka ty~ięcy rubli. 
curriculum vitae. Ujęcie złodziejki. 
. Wymienieni w liśoie powyzszej Dau- (a) Wczoraj o godz. 12·ej w południe 

ezyeiele i _uauczycielki mogą z poltlcenia na cmentarzu ewangieliekim puy grobtJ,wcu 
Il.eleg. ezkolpej :rozpocz~ć chwilowo zajęcia przemysłowca Hoffmana ujęto d'łliewcsynę, 
W swych szkołach. . lat 18, której speojalnośoią jest krl1dzież 

Ostateczne nominacie będą zatwier- kwiatów z doniczkami z grobów. 
pzone dopiero przez władzą nadzurczą uie- . Ujęta na gorącylll. uczynku zezuała, iź 
mleck!!_ posiada kilka koleżanek, zajmujących si~ 

Nowa Sto.;;,. oświatowe. tymże procederem. 
(a) Wczoraj wieczorem w salin Vic" 1L Dez)'nfekcja kolejek podjazdowych. 

torja" przy ul. Długiej nr. 45 odbyło się (h) Z' powodu stanu antisanitarneg.J 
łtebranie organizacyjne nowego żydow- tramwajów podjazdowycb, oraz częstych 
'.kiego Stowarzyszenia oświato w - " - . skarg o tym_stanie przez przejezdnych, 

wydział zdrowotności przy tutejazj m ma­
g stracie na posiedzeniu, które ma się od. 
być w b. tygodniu. rozważac b~dzie t~ 
kwest jE). 

= 
Z łódzkiego oddziału piotrkow .. 

skiego Tow. I'olnlczęgo~ 
(a) Centralny zarząd piotrkowskiego To .. 

warzystwa fQlniczego Qzyni staran'a Q spro­
wadzaniE! dl" udd!liBłn łódzkiego superfosfa­
tów z fabryk satullzn)'ch nawozów z Rudnik 
lub ze 8trzem:eśzye. Mączka kostna w łódz­
kiej fabryoe kl"ju została wyczel'~,ana i 
w ty~ sezonie uie będzie można jej spro­
wadzlĆ.Ziarna do siewu ch",Uowo nie m:!. 

Z ambQlatorjum .. a Balutach:'"" 
(a) V! ambulatorjum miejskiero na Ryn­

ku Bałuckim przy ul. Łagiewnickiej Nr. 29 
w ciągu ostatniego miesiąca udzielono po­
ra.d 1,156 chorym. W ciągu sezonu letnie· 
go zaszczepiono ospę 2,300 osobom. Cho« 
tych w częśoi zaopatrywano w lekarstW!!. 
Lel;r.fzem nllczalnym awbulatorjum jest dr. 
Łukasiewicz, drugim lekauem dr. Prechner. 

Napad. 
W ubiegłym tygodniu na Abrama 

Krnmholca m. Łodzi jaoącego około lasU 
lućmierskiego Z produktami apotywczymi 
napadlo kilku uzbrojonych bandytów. 

2· z nich zatrzymało konie, a 4 po­
częło rewidować wóz. 

Bandyci zrabowali 5 worków cukrn 
·2 ~krzynie her.baty, 2 skr:.lynie świec, Bkrzy~ 
DJę mydła I ułożyli zrabowane rzeczy 
na wozie, którym przybyli. 

Nast-ępnie rabusie dokonali osobistej 
r~wizji K. i zrabowali mu 800 mr. w go­
towce, 300 rb. w walorach rosyjskich, oraz 
zegarek z dewizką. 

. Ra.busie, na~az~j~c poszkodowanym 
mllczeDle, ratowah SJ~ UCIeczką przez ni-
kogo nie ścigani. . 

ZPab,ianio 

(h) Od miesiąca służbę policyjną 
pału: 40 policjant6w. 
. Policmajstrem miasta naznaczony p. 
Zurewicz, burmistrzem p. G. A. Kruscbe. 
, . Onegdaj poliCja skonfiskowała 84 gę-
si U N. Wajnsztajna z m. Łodzi. 

N. zalotył protest. gdyż miał przepu­
stkę na przeprowadzenie gęsi do Rokicia. 

Wyw~z I?roduktów z miast:> jest su­
rowo wzbrOnIony, przeto na krańcach 
~~aBta . ustawJono patrole policyjne dla 
śClsłego przestn:e2;ania tego przepisu. 

Z o~tatnłej ch 
Urzędowy komunikat 

austrjacki .. 
WIEDEŃ, 19-9o września; 

Z widowni rosyjskiej. 
. W Galicji wschodniej upłynął 

dZIeń. ~czorajs~y spokojnie. Naprze­
ciw hOJ1 n3SZf>J nad- Ikwą, rozpOClr:ął 
wróg gwaltowniejsze ostrzeliwanie 
art y l~Tyjskie. Na wołyńskim trójką­
cie twierdz odbywało się zajmowa­
nie naszych nowych stanowisk, bez 
.przeszkód ze strony przeciwnika. 
Co.fającegosię wroga na Lit~il:', ści­
gaJą c. j k. siły zbrojne, napierające 
w pośrodku armji niemieckich. 

. Z widowni włoskiej. 
.. Wc~orai rozpoczc;!a włoska art y­

lerJa CIężka ponowme ożywiony o­
gień na forty nasze na płaskowzgó­
rzach VieIgereuŁh i Lafraun. Zresztą, 
niezmienione jest położenie na obsza­
ra~h ~ranic~mych tyrolskim i karyn­
tYJsklm. Rozbiło si~ natarcie przy .. 
puszczone w obrębie F1itscbn, które 
w samym Talbecken, kosztowało 
wroga przeszło 1000 żołnierzy. D2.iś 
rano opuścili już Włosi rowy czoło­
we. Na obszarze Vreie, usiłował 
przeciwnik napaść na nasze stanowi­
ska czołowe pod osłoną mgły wie­
czornej. Przedsięwzięcie rozbiło się 
ko~pletn.fe. Około północy wysa­
dzIły WOjska nasze w powietrze mur 
urządzony tam przez Włochów z 
~orkó.w .z piask.iem, wraz z znajdu­
jącymI SIę !Za nIm wrogami. W po­
łudniowo-wschodniej części karyntvj~ 
ski ego płaskowzg6rza Doberdo ~y­
korzys-tano noc. wczorajszą dla wysa­
dzenia w powietrze nieprzyjacielskich 
koszokopów. 

Zastępca szefa sztaba generalnego 
Hoefer. marszałek polny porlJlJznik 

Teatr Polski. 
"Poi! kolumną Zy~muutn· dra·' 

m.at narodowy w pięciu aktach «( 
obrazach) przez A. U; b;lńskiego. 

. Cm) Ct:n~em wystawienie nawet def 
sztukt mOże bye nietylko nsprawiedll wiolle, 
ale nawet n~aź.ane ~a czyu pożyteemy. Zl~ 
sad a ta da s'ę jednak stosować jedynie do 
sllt~k tak ~ zWłln~rh OkolicznościowyCh, t. j. 
takH'b, lit,'re. dZIęki poruszanym w nich za­
gadnienia", odpowiadać majl\ pewnym po. 
trzebom i nastrojom chwili. 

. Skoro jedu~k sztuka o znaczeniu po­
torme tendencYlt.em nie spełnia tego zuda­
nju, zaś 11 \vjększoś~ią uhvorów okoliczno·, 
Bei.owYCh ma to wspólnego, ta nie posiada. 
5nt walorów artystycznych, anf tei nie od~ 
znac~a ~ię dO?r~ gr/ł aktorów, wówczas \\y. 
stawleule hkleJ rzeozy staje się czemś nie­
potuebnem, zbytecznem, w sensie zaś sce­
nicznym - niesmaoznem. Te prsykre słowa 
trzeba, niestety, zastosować do wystawione­
go w teatrze PolakilI! widowiska IlCłr 

szącego tytuł "Pod kolumną, Zygmunta", II 
oS nierozumielych dla mnie powodów JlilllWa­

nego - dramatem nnrodowym. 
Kaida chwila ma swuje prawa. .z teł 

tez aasady wychodząo. krytyka teatraln4 
l~dllka \l atoftnnku do sceu miejscowych. ic~ 
Bił, repertuaru, wystawy, jest bardzo w.glę~ 
dnll. I słusznie. Nie można bu\V;em Od ta. 
?trów, powołanych do ź-i0ia W pudobnycllt 
lak ~ASZl' •• ':lłrun~ach, l ~orykllj~cyeb si~ 
li Wlelkieml IstotnIe trudnOBciami qdaó rze. 
czy wielkieb. Wystarcza to, te 'one są Ś" 
Vi miar~ l:H i możnośoi, s!uil\ sprawi~ ~ 
chwi.li obecnej bardzo watuoj, spraWie 'bU. 
dzen.la nastroju patriotycznego iwywoły; 
W!lUla, przy pomocy środków i efektów d4 
niedawna wzbronionych, myśli i wrażeń, pod~ 
n~slllących ducha narodowego i !}udSIf,!!yol 
WIarę w lapsq i jllśniejsz!l przyszłość. KaŹ! 
dy świetny ezyn narodu, kaMy jego mocarl 
ny. wysiłek, każda gotawośó do ofar i pO' 
śWIęceń. ukazywana na scenie, dzisiaj, i t( 

głó;v.nie w. Ł?dzi •. powinna być witana 55 Ut 
znanIem, zaś śród pnbl,c;mości ciesllyó ąj~ 
}lowodzeniem. 
.. A~e tem tet karygodniPjszem jeli n~ 
UZJw~~Ie tego osobliwt.'go stanu rzeczy. Tymi 
bardZie'], gdy repertuar podobny jest bardu 
bOg'lty i obfituje w liczne utwory o warto~ 
ści d.ość sporej. WystaNza wprost zajrzei 
do pierwszego lepszego katalogu sean ludo! 
wyoh galicyjskich, by uniknąć błędów, czj 
pue.ocz",~, podyktowanych bądź nieorjento~ 
waUlem 8J~ w wy bone sztuk; bądź tek lekce~ 
wdeoiem, zarówno publiczności, jak i teJ 
atru. 

.Pod kolumną Zygmunta" nie jest anI 
d:smate!ll' ani .utworem narodowym. Jest ja.t 
.kImś U1eadolm.6 I!~leco?ym melodramatełllt 
obrazowym gdZIe ule gdzIe frazesem patrjol 

. tj't'ĘIlYU:. esy ~ęz .oderwanym gestem, z ni .. 
c~ego. Ulę wynikaJąoym i do niczego nie obo­
Wlązu.:ącym. 

. Tre~ci B~tuki tej przytaczać nis będę, 
h? Jest n~kłll l nic nie mówi. Wymyka za~ 
Sl~ wogó:e II pod krytyki, dziEjlki pierwotno~ 
~C.l l>udo~y i n~iv.:uości efektów. Dajmy wi!,)1 
JeJ spolWI. Z I)Ulljmy sili lepiej grą ~rty' 
!Stów, którzy. co fLec trzeba z góry, 111!pll 
baldll() niewdzięczne pole da popisu. Ba 
slltuk~ ni~ po~iada ani jednej sceny brawuJ 
~oweJ. dllJąC?, aktorowi możność wysunięcia 
1 podkreślenJll s'!"yoh nlet. przy jako-takielll 
ch?Ćb~ tn~zowanlU banalnosci wypowiadauyolf 
słow I nleudolności autorskiej. 

Na plan pierws~y l?i zespola wCiursj,,; 
szego w y s fi was 1 ę bezwl}tpienia pllU( 
O r ł o w B k s. Jej nieodpowiednia gra VI 
sz!u~e ~rbllńekiego,jej dyskrecja i nie ku" 
8z~nle. SIę o i~l!tosowanje do ogólnego tonla 
WJ.dowlska, śWladozy, 1I.ietylko o tremie pre .. 
~lafowejt, ~labym,. l~~hwym głosie i jakiejś 
UlepewnOSCI, ale l o 1 fi t e l i g e n c j i nie 
pozwalająoej tanim efektem krzyku, ruchów 
gwałt?wn~c.b, oras prowincjonalnei$ wyja­
akraWIOne} l przesadzont>j mimice swraoaó 
na siebie uwag~ widza. To niefort~nne i bez­
wrażeniowe zntem wystllpienie w roli Jaheli 
przyozyniło eie do wyróżnienia pani Orłow­
skie) 11 pośród redzty artystów. W podobnem 
c~ l ou~ połoteniu, znajduje Bi~ W pewnej 
mlllrilO. l pan O I ę d z k i, mający dobre i 
Ezczęśhwe warunki na amanta dai,,-oy sj~ 
. d lo • , J" '" je na... Dlebaczuie wClągać w ton sceny o. 
beo~ego teatru Polskiego w Łodzi. To ule­
ganie wpływom otoozeniu, głównie dla mło .. 
d~go akt?ra, stanowi rzecz niebeapiecJiną. 
NIn: bo.wJem uauozy się gr 8. Ć fi a p r a w ci ę 
P?S~lldZle w pierwszej linji manierę, którll zn~ 
c~ązy ~a całej jego przyszłej karjerze Boe .. 
lllczueJ. Ratować Bili) z tego. mozna jedynie 
prscą nad 80b ł. 

Pan Sze)~r, w roli Natulego, był star .. 
cem W .kapocle, dośó połamanym, kiępako 

. odpraw tającym swe modły, podobno iydtn\­
skle, . z ()har~ktera i ujęcia bezbarwnym, U· 

waża;lf,cym Jeduak za swój obowi1}zek •• od 
czasu do ozasu. w soenach trag'nznyeh wpa .. 
dać w patos, lub teg, patosem robić tragj~m 
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sceny. CharakterY2!acja - głównie nos -
kiepska. 

nych przez teatr~ miejscowe sltuk, nie la-. 
sługuje nn względnoś6 w ocenie_ Rzeczy 
niepotrzebne W teatrze nale~J sądzić Buro-
wo. M. S. 

Pan Pilarski, jako szlachetny pułko· 
wnik moskiewskiej iandarmerji, - drewnia~ 

ny i źaden, ta.ki ues'it!\. jaką moze byc Gł t I łbA 
38zlachetnośó· pułkowników żandarmskieh. OSV CZ9 e n. MU{d. 

Jeszcze teraz ! .... 
~()la niewdlii~czna, bo martwa, nawet w swyeh 
deklamacyjnych efektaCh. Pani Sniatyńska 
była namiętną, żywiołową rosjanką~ ale na-
mi~tność jej i żywiołowość pochodziły z Gr- Pod pGw\"ższ, In t\·tulem u-
azy, w żaduym zaś razie - 5 Petersburga. trzvm7:l1śmv~ ZB - sfe; robotni-
Miała kilka momentów szczęŚliwych. ej j€i czSr:h, lis(k:óry, jaku b~dąey 
się udaje, gdy umie być spokojniejszą i nie na cZiłs'e, poniżej dosłownie 
usiłuje zarobjć Bobia nil uznanie i uwagę drukujemy: 
publicZUllści histerycznym demonizmem, wła· nZdawaćby Się mogło niejednemu, 
Eciwym ffH:'Z_ęj skrzywdzonej i zaniedbanej nieobeznanemu dokładnie ze stomnb'!li 
Uf:!lędniczce z filji pocztowe, niżli nadnew- łódzkimi, że teraz już chyua, w ch-:.'ili ni?~ 
skiej hrahinie, l>tóraby jednak potrafiła z si e- pewnego jutra, t. j. gdy dzieiaj r?zporzi\~ 
bie wykrzesać tnKhę więcej panowania nad dzając jaki:'llii takiemi funduszaml, m'złt-;: 
sobą, umiaru i godności w uczuciach do żydów- jutrz możemy wyciągać rękę o wSf:.nreie 
ki. Pan Mach!i12ki - mógł być dobry. ale publiczne, ciężko ~apracowany gro~z bied~ 
w innej roli. Rubin - intrygant. mściciel, nych ludzi, któ"zy się bez "zalanIa roba.-
czarny charakter, pomimo pozorów popieo- ka", jak to mów·ią, obe~ść nie mogli, spn-
wośoi. jBst rolą słabą i niewdzięozną. Res;· tykając co kro!( prawie pootwierane knaj-
td ról - to ki1kuil3stowyrazowe epizody, pki. z poustawianymi, jakby D;l ponętę. na 

Wystawa - taka Bobie. Jest kilka rzu- bufecie ,.pustymi" butelkami, że t:ln pol-
cajf\cych się w oczy zaniedbań - w 8:lIGnie ski grosz nie ginie, jak za lepszych cza-
Aleksji czerwona serweta pluszowa, raząca sów w bezdennych kieszeniach pp. rest:>-
wobec koloru mebli i ścian. W kancelarji ey.. urat"orów. A jenak Z br>leścill przyz'lać 
tadeli - okno g p;-aw::j strouy soeny, zała- trzeba, że tak nie jest. 
bIla jakąś brudną, chwiejącą Rię szmatą, bi- Najsurowsze rosporządz"nia nie zda· 
bliotska-kiepsko wyobrazająctJ półki z książ.. łają zatamować tym ostatnim takiego zło--
karni, W ogrodzie dość udatnym - mech w t0dajnego źródta, jakie w obecnych czasach 
llieodpowieduioh miejt=cacb, p1iłtają,cy się pod daje potajemny wyszynk. '>" 

nogami aktorów. Ostatni obrus, przedstawia- Idąc ulicą, bardzo często spotkec mo-
jący plac zamkowy w WarBzawle, świadczy żerny wesołe kompanijki, (!iągn~ce od jf-1-
o staraniach i dObrych chęciach reżyserji, dnego ,.przybytkn wesołości'" do drugiego. 
która nie. umiała jadnak nadać żywnścl, ru- A trzeha dodać, że przeważają pomiędzy 
cha i zgódnmlci zachowaniu się tłumu, esy- tymi' słabymi ludźmi robotnicy. którzy. dziś 
niącego wrażenia ludzi, którzy nie wiedzą, lLająe jaki taki zarobek, jutm mogą zo-
pooo zebraH się na acenie. stać bez chleba. Znam takich, którzy, nie 

.. Pod kolumnlł Zygmunta'" pod wzglę.. mając w zimie co jeść, przysięgali żonom, 
dem artystycznym Jest zerem. Nie posiada- że gdy zarobią tylko !!h!łć grosz} to \"\szyst. 
j!iO jednocześilie żadnych budujących wart~- ko orldadzą żonie, a dziś oto, stanie taki 
ści tendencyjnych, które w .,hwili oheonej na ulicy, spotka się z tym. z owym i da-
czynią kryły!.!} pobłażliwszą, wobec wystawia- lej na .Jednego, drug;ego" i t. d. Cho-

I 
I 

b. -m. nastąp ią VI okręgu komendantury linjowej następujące zmia-

ny rozkładu jazdy: 

l) Między Warszawą będzie kursować para pociągów pospiesznych na Ostrów­
Poznań: 

D 30. 

6.26 
8.05 
8.07 
9.22 
~;.02 

9.52 
9.53 

10.25 
10.26 
10.47 
10.48 
11.48 
11.50 
11.59 
12.29 
12 .. 53 

1.12 
3.00 
3.22 
7.31 

rano 

" .. .. 
li 

Ił 

" .. 

Ił .. 
" po p-łdn. 
.. 
Ił 

" 
łt .. 

o. 
p. 
o. 
p . 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 

Warszawa 
Łowicz P-łdn. 

># 

Łódź (dw. KaL) 
.. 

Pabjanice 
11 

Zduńska Wola 
tf 

Sieradz .. 
Kalisz 

" Skalmierzyce 
Ił 

Ostrów 
lł 

Poznań 

" Berlin, Friedrichstr. 

p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p • 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o . 

D 31. 

1 0~38 po p-ldn. 
9.01 
8.59 
7.51 
7.41 
7.an 
7.29 
6.58 
6.57 
6.33 
6.32 
5.35 
5.33 
5.24 
4.54 
4.31 
4.11 

Ił 

.. 
lł 

,. 

Ił 

2.16 " 
1.53 n 
9.42 rano 

W tych pociągach znajdują się po 2 wagony bezpośredniej kom. 1 a klasy między 
Berlinem a Warszawą i l wagon restauracyjny mi~dzy Poznaniem a Warszawą. 

Dotychczasowe pociągi 201 i 202 Łódź (dw. Kat) o. 1.30 r. Skalmierzyce. p. 
11.21 r. i Skalmierzyce o. 6.19 w. - Łódź prz. 10.12 w. będą się zatrzymyWać na 
wszystkich stacjach i będą kursowały podług następującego rozkładu. 

J\! 201 

8.38 fano 
9.02 
9.03 
9.24 
9.25 
9.42 
9.43 

10.09 
10.10 
10.26 
10.27 
10.38 
10.39 
10.51 
10.52 
11.03 
11.04 
11.13 
11.14 
11.26 
11.28 
11.37 

Ił 

Ił .. 
" 
lł .. 
" 
" .. 
lO 

lO 

" .. 
,. 
Ił 

o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o, 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o • 
p. 
o. 

{7 p. 

Łódź (dw. Kaliski) 
Pabjanice 

Łask 

" Zduńska Wola 
.. 

Sieradz 
.. 

Sędzice 
,. 

Kociołki 

.. 
Radliczyce 

" Opatówek 

Winiary 

Kalisz 
Ił 

Skalmi;rzyce 

pc fi 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p . 
o. 
p. 
o. 
p • 
o. 
p. 
o . 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o. 
p. 
o· 

n 202 

10.11 wie cz. 
9.50 .. 
9A9 
9.29 
9.28 
9.14 
9.13 
8.48 
8.47 
8.33 
8.32 
8.20 
8.19 
8.05 
8.04 
7.52 
7.51 
7A1 

. 7.40 
7.30 
7.28 
7.19 

,. 
11 

.. 

.. 
li 

Ił 

11 

Ol 

.. 

I 

II 

Nt. 247" 

OFIARY -
Złożone 'IlIIf Adm. ..Gllucet)' Łluhtłdej"c 

na Talmud T:r '7 pll. R,}s. ł P. S, 1-:-'0 

Prócz tego będ'1 kursowały między Łr)dzią a Skalmierzycami: 

M 226 NI! 227 

2.59 po r:~łdn. o. Skalmienyce p. O 8.59 wiecz. 
3.08" p. Kalis% o. 8.50 III 

3.10 lf o. !f p. 8.48 Ił 
3.21.. p. Winiary o. 8.36 III 

3.22.. o. JI l p. 8.35., 
3.33 1/1 p. Opafówek j o. 8.~6 C 
3.34.. o. .. i p. 8.25 " 
3046 ft p. Radliczyce I o. 8.14" 
3.41,. o. " l, p. 8.13 .. 
4.02 n p. Kociołki o. 8.0 l lł 
4.05 li! o. ., p. 8.00" 
4.11 '" p. Sędzice 'l' o. 7.49 .. 
4.18 II o. .. p. 1,48 lIf 

4.32. p. Sieradz _ o. 7.32" 
4.33 JI ą. " p. 7.31 li' 

4.58.. p. Zduńska Wola o. 7.05 II 

4.59 " I o. Ił p. 7.04 tJ 

5.13 Ił I p. Ła4k o. 6,41 Ił 
5.14 Ił o. .. p. 6.46 .. 
5.34 .. . p. Pabjanice o. 6.25 'Ił 
5.35 lO I o. lO p. 6.24 11 

5.56 Ił V p.. Łódź (dw. Kaliski) o. I 6.00 1lI 

Pociąg NQ 226 ma poł!lczenie w Łodzi % poe. N2 212 Łódź (dw. KaI.) o. 6.06 
w. do Łowicza i Aleksandrowa. 

Pociąg JIi 310{811 z Aleksandrowa będzie odchodził z Pniewa wcześniej, będzie 
więc miM połączenie w Łodzi z poe. N 201. 

.NQ 311 

NQ 310 

Pniewo 
,. 

Sosinow 
Jackowice 

.. 
Sludwia 
Łowicz północny 

Łowicz północny ! 
Łowicz południowy l 

! 

" Jamno 
Domaniewice 

fi 

Główna 
,. 

Stryków 
Ił 

Glinnik 

od 
p. 

p. 
o • 

p • 

o. 
p. 
o. 

5.57 
6.03 
6.14 
6.~5 
6.26 
6.35 
6.'11 

6.53 
651 

rano 
li 

Ol .. 
.. 
.. 

lit 

6.59 .. 
7.07 lit 

p. 7.17 II 

o. 7.18 " 
p. 1.33 JI 

o. 7.34 łI 
p. 7.19 lO 

o. 7.50 ,. 
p. 8.01 ,. 

" o. 8.02 .. 
Zgierz p. 8.14 .. 

,. ł O. 8.15 ,. 
Łódź (dw. Kaf.) p. 8.28 lO 

Poc!~ Osobo:ve posiadają lylko drewniane ławki iHolzklasse). 
• ~OC1~gl D 301 I? 31 służą tylko dla wojskowych i dla cywilnych, obywateli ni&' 

1l1leCklCh l <lUstro-węgIerskich. 
.. '. W kierunku do Niemiec potrzebne jest świadectwo o dezynfekcji o kt6rem 
ucfrielają wiadomości komendantury dworców. ' 

_ Od osób. cywilnYCh pobiera się na dystansach ruchu dla wojskowych w po--
cIągacb D 30 l D 31 prócz taksy za przejazd jeszcze dodatkową taksę 3 mk. za dy-
stans at do 100 km.~ a za dalszy dystans 5 mk. _, . 

Komendantura linjowa Ł6dź Essen • 



ROK IV. 

Czy znasz ten kraj, 
gdzie martwa cisza leży, 
gdzie słońca blask 
z za chmur ciężkich nie świeci, 
Gdzie z głuchych chat nie płynie szept pa­

{derzy, 
nie dzwonią z przyźb srebrzyste głosy 

{dzieci? 

Czy znasz ten kraj, 
gdzie, zda się, zgasło życie? 
Tam jeno w mrok" ~ 

czasami pójdzie skarga, 
tam czasem wiatr przyniesie armat 
i cichy jęk, co duszą twą zatarga. 

Czy znasz ten kraj, 
gdzie tuman jeno blady 
przechadza się 
samotny wśród pustyni 

wycie 

i liczy łez i krwi wylanych ślady 
i -idzie w dal i wciąż rai::h unek czyni? 

znam ten kraj. 
Tam znaczą drogę sławy:. 
i zorze łun 
i zgliszcz dymiące słupy, 
i polny krzyż, przebity kulą, krwawy, 
, w ciszy pól sen wieczny śniące trupy. 

Z Pro59 polskIe). 
Zacietrzew'Eeniell 

P0~ nagi'ówkiem powyższym pisze 
p. M c ~l D·)~rzyński w krakowskim 
"Ol0511;: Naro~_:.:. : 
- Jedno z wybitnych naszych piór 
nuciło niedawno ponure ostrzeżenie: 
9Nienawidzimy więcej sieb!e niż naszych 
iVfOg6w": Myśl tę zatuszowało wkrótce 
Inne zdanie, wypowiedziane tonem grom­
kim i stanowczym, zdanie, że solidar~ 
ność narodowa jest wogóle fikcją. Czy 
istotnie jest fikcją? 

Chyba nie są fikcją dzieje ostat­
nich 50 lat Europy, które są jednem 
nieprzerwanem 1lflsmem konsolidacji na­
rodów, dątą.cych na drodze propagandy 
ideowej walk orężnych, podstępów dy~ 
płomatycznych . do z~ednocz~nia się i 
wvtwonenia sohd~rneJ falangI (Wło~hy, 
Niemcy, Rumunja itp.) Jakże wsp.ama~y 
przykład sel!darności narodowej dają 
nłtm dzisiaj :Niemcy. 

Z dumą i radością błogosławią dziś 
pamięć Bismarcka, że zjednoczenia do~ 
konał. Niedawno dr. Paweł Harms z 
żalem przypomniał, że przez 2000 lat 
Niemcy nurzały się w domowych waI­
kncb; szcu.v walczył ze S~cz6p~m, lute~ 
l'anizm. z. kafolicyzmem, ~ -dopl.ero ko~ 
niec temu chaosowi połozył. BIsmarck, 
jednocząc nietylko same Nlem~y, ale 
nadto wiąłąc z sob~ dwuprzymIerzem 
Niemcy z Austrją, panst~a walcząc.e d?: 
tąd ze sobą o hegemonJę. To t~z dZlS 
wśród· wojny obecnej od Berlma do 

. Wiednia Niemcy czują .si~ jed1Jym naro: 
dem, idą ramię w fam\ę 1 mysIą nawet 
o zjednoczeniu gospodarczem. 

A Polska? W XVI i XVII wieku 
Polska co do solidarności sta~a wy:e~ 
od Niemiec. a to dzięki.. ~olrda~~o~cl 
szlacheckiej; która rozblJc:}~C roznIce 
dzielnicowe, spaHa cały kraj Jed~ą obrę~ 
cz,ą wspólnych społecznych l rodo~ 
wych interesów. . 

Stąd, kiedy Niemiec zw~Iczał N!~m; 
ca w wojnie 30~letniej, "brac s~lachta 
w Polsce nie zafrzewiala się tak o dok~ 
trynę. Pod koniec jednak Rz~czypo: 
spolitej coś się psuje wśród soh?arneł 
dotąd gromady "braci:' szl?chty ~ ~hoc 
się wypija toasty "Kochajmy SIę, to 
jedn:k "je:!ni idą do Sasa, a drudzy do 
lasa • . k 

Im później, tern coraz Wlę sze za-
cietrzewienie i rozdziat Jeszcze ks. A­
dam Czartoryski pod' hasłem wspólne~o 
celu dawał znać Napoleonidom, aby ~lę 
nie og14dająC na jego program, pOpH::-

t~ rali na swój sposób spraw~ pol~ką. NaJ­
\ Jaskrawiej rozbrat uwydatnia -SIę.W pow: 
\staniu listop.adowem. WprawdZIe bYli 
vówczas tacy; jak. sła~ny ?brońca ~!::s­
jp.n, Ulrych SzanIecki, . ktnrv n8 7' 
~onp",J,.··· -,. ~-'-

Dodatek do "Gazety Ł6dzkiej" 
PONIEDZIAŁEK 20 WRZEŚNIA 1915 ROKU. 

triae" (aby było dobrze w ojczyźnie) i źe a przy lada okazji powstaje panika i po­
"sapientia est mutare consiUumin me- płoch, więc też nie brak jut ofiar. Pogo­
lius" (mądry zmienia swój sąd na lep'" towie już parokrotnie niosło pomoc po­
szy). Naogół jednak w zawziętości par- szkodowanym. Wkrótce z dużego. miaste .. 
tyjnej ludzie nie chcieli wówczas ze 50'" czka, jakie stanowiły te koszary ~l1e .po~o,. 
bą rozmawiać, ani się wyrozumieć, po- stanie śladu, bo nawet cegły zableraJą la­
sądzali się o zbrodnie najstraszniejsze, cyś ludzle~ Niszczycielska ta praca !rwa 
gotowi wieszać przeciwników partyj~ od wczesnego świtu, at do p6ź~ego zmIerz­
nych. chu. Że jednak zabudowama koszarowe 

Otworzyły się niektórym oczy, ale można było zużytkować w sposób właści­
zapóźno. Przyznał się do tego generał wy, niech świadczy to, iż do kilku bud~n~ 
Henryk Dembiński w mowie wypowie- ków wprowadzili się jacyś ble­
dzianej już na emigracji w Paryżu, na dacy. Znalez1i oni tanie mieszkania, bo 
obchodzie pogrzebowym swego wroga bezpłatne z powodu nieobecności gosP9. 
politycznego, Maurycego Mochnackiego darza i jakgGyby przez wdzięczność Ule 
w roku 1835. dopuścili do rozbiórki tych domów na o-

Dembiński i Mochnacki były to dwie pał. 
wybitne postacie w czasie tego powsta'" Kradzież obrazów. 

nia, ale-na dwu przeciwnych krańcach.' P. Leon Goldsztand (Moniuszki nr. la) 
Teraz zapóźno generał konserwatysta zawiadomił wydział kryminalno~wywiadow. 
uderzał się w piersi i wyznawał, że za" czy, ~e wyci~to z ram dwa obra~y znako­
poznał nieboszczyka radykała i wyrażał mitych malarzy. Kradzież sp,ełmono pra,,:~ 
tal. że w czasie powstania nie szli rę~ dopodobuie jeszcze w czas~e .ewa~uacJl 
ka w rękę: szpitala rosyjskiego, który mieśclł SIę w 

"Byliśmy sobie przeciwni, ledwie lokalach mieszkania p. G. 
powiem nieprzyjaciółmi, obwinialiśmy Wartość skradzionych obrazów p. G. 
się we własnem prżekonaniu wzajemnie oblic:za na 15,000 rubli. 
przez długie lata, a jednak krótka roz~ Ogl'aniczenie w splI'zealaży znaozka. 
mowa (na wygnaniu)-zrobiła nas lącz~ 
nymi i jedyne ucz'Icie, jakie między na- Prezydent policji n;emieckiej zak.omu .. 
mi zostało, był żal, żeśmy się nie po~ ni kował organizatorom wyznaczonej na 
znali wcześniej i wtedy kiedy ratunek' dzień 19·9o b. m. sprzedaży znaczka (o: 
Ojczyzny był J'atwy,kiedy może po" rzelka) na głodnych, że kwestarkom tez .. 
łączone usiłowania nasze inny rzeczy warunkowo nie wolno proponować naby~ 
całej mogły nadać obrót. - Poz,naliśmy, cia orzełka wojskowym i urzędnikom za­
acz p'óźno, że na jednej wtedy byliśmy rządu cywilnego, o ile ci są w mundurach, 
drodze: Mochnacki ze szlachetnością ani sprzedawać go, nawet wtedy, gdyby 
niektóre swe błędy przyznając, przeko- rzeczone osoby same ujawniły chęć naby­
nal mnie, że i ja w mylnem co do nie" cia znaczka. 
go i jego charakteru bylem mniema~ Przeni-t!sienie biur. 

mu ... " Urządzone niedawno w czterech pun-
A cm było w czasie powstania sty~ ktach miasta biura werbunkowe Legjonów 

czniowego, Kiedy tajne konferencje Ka.. polskich zostały zwinięte. Bi~ra te pr~e~ 
rola Majewskiego z Wielkopolskim nie niesic;no do Piotrkowa. USUnIęto r6wmeż 
doprowadzały do żadnego rezultatu. wszelkie znaki-napisy. 

Wiele do naszego rozbicia p1'zyczy~ . Dowóz cukru. 

niły się rozbiory, ale nie sklada'my W tych dniach przywieziono do Wat 
wszystkich win na kordony. Wszak i szawy drogą kołową większe transporty 
Włochy były podzielone, a jednak roja- cukru:"". kryształu z cukrowni położonych 
listaCavour1 pogodził się z republikani- W' ł n' t 
nem-Garibaldim,· który odStą.pił od pl'<ł~ na lewym brzegu 15 y.",oIDlmo . e.go 
nu uderzenia na Wenecję, gdy mu tego dowozu ~ceny cukru pozostają nadal me~ 
zakazał Cavour~dyplomata. . . . zmienione po 30 kop. za funt. 

Nie składajmy-powtarzam-wszyst~ 100 wydalonych. 

kich win na rozbiory. Wszak tuż koło nas Zarząd akcyjnego Tow. telefonów 
żyje naród zapalczywy, namiętny. sko- warszawskich .Cedergren- z powodu zam­
ry do zacietrzewienia, a jednak właśnie knięcia telefonów wydalił 100 telefoni~tek. 
niewola go nauczyła solidarności feno-- Wydalonym wyznaczono odszkodo;vame w 
·menalnej. Mimo wszeLlrle zacietl'zewie-- postaci trzymiesięcznej pensji - licząc w 
nia, mimo wszelkie r6żnice, jakie dzielą tem pensję za sicipień. . 
chassydę (mówiącego żargonem) od asy· Lisia składników węgla. 
miłującego się żyda (mówiącego po pol... Sekcja opałowa ogłosi~a.lis'ę skl~~~ni~ 
sku), litwaka {mówiącego po rosyjsku) ków, przyjętych przez k')~lSJę K~altflktl­
od żyda poznańskiego (m6wiąc~go ~~ cyjną sekcji opałowej. O tle sądZIĆ !ll0-
niemiecku)-wszyscy w stanowcze) chwIlI :tna z brzmienia nazwisk, znaczna wlęk­
umieją się zbratać, połączyć i podać szość zakwalifikowanych składników, po­
sobie rękę. . wołanych do zaopatrywania ludnoś~i mia-

Oto prawdziwie solidarny naród, sta w węgiel Komitetu Obyw"telsklcgo, są 
kroczący jak karna armja w boju, wy: to kupcy wyznania mojżeszowego. 
konywający .skombinow~ne ~arsze l Sąd konkursowy. 
kontrmarsze jakby przeCIW sobie same-
mu skierowane, udający jakieć fI.anko- Sąd rozpozn;;wczy w ogło?zonym 
we cofanie się, a jednak przy całe} g"rze przez Towarzystwo Zachęty SztUkplękl1y~h 
podwójnej W .rzeczywistości id~cy sfor- konkursie na obraz "Pol-skau, składać. SIę 
nie w jednym kierunku: sohdarnego będzie z reprezentantów Wnrszawskle~~ 
współdziałania. Towarzystwa Artystycznego, Warsz~wskleJ 

Nas Polaków łączy jedna ~owa, szkoły sztuk pięknych, Koła Archltekt9~ 
spaja nas jedna wiara, ~ąź~ nas. Jedna Towarzystwa Młoda Sztuka Krakow~kleJ 
W,sła karmi nas jedna z!emra, a Jednak Akademii Sztuk pięknych, KrakOWSkIego 
w na;odzie naszym brak jednego ~erc~. Towarz-/::twa przyjaciół. s.z~uk piękny~h, 
PrzYP0mnh:,ć nam sobie trzeba wl~lk~e PJznańskie~o Tow. przVlaclDł sztuk. p.1ę­
słowa, które wyrzekł do nas na seJmle knycb, po 2~ch dolegatów od kaMe) m .. 

d k'l Z g mt stytucji oraz z komitetu Towazystwa Za-
unji lubelskiej ów mą ry 1'0 y mt chęty s~tuk pięknych i inicjatora ~onkurs:l. 
Aug~tlfajcie sobie naw~~je]TI, bo w uf~?: Imienny skład sądu podany będZIe do w~a 
ści tem większa rńiłosc l zgoda rosc domości publicznej zaraz po otrzyplamu 
między wami będzie, za którą .wszystko nazwisk delegatów od wyżej wspommanych 
z czasem jeszcze lepiej da SIę napra- instytucji. 
wić". Bank emis jny, 

1 zIem polskIch. 

Podobnie, jak to był? zeszłego r?ku 
u nas w Łodzi,drożyzna 1 braK n:~terJału 
opałowego zmusiły ubogą lu~nosc po~a 
miejską Warszawy do rozpaczh:ve~o krok~ 
jakim jest grabienia ~udze~o ~len1~.~etkl 
mę~czyzn, kobiet, wyrostkow l d~leCl od 
tygodnia już niszczą systematyc~nte drew .. 
niane koszary t. ZW~ obóz wo]sk~wy. w 
Mokotowie. Pod ciosami nieszc~yclelsklch_ 
~i~kie~ padaJ eden dom Zll ń1", ...... •· 

Dnia 18 b. rn. w lokalu Banku Han­
dlowego odbyło się ze?ranie pr~ed~~awi­
cieli banków ~'.~rszawsl{lcb, orgamza.Cjl roI 
niczych i t. d.' J cel~ oorad nad p:oJ~ktem 
założenia w WarszawIe banku emlsYJl1ego 
W naradach tych wziął ud'!iał specjalnie 
przybyły d~legat "DeJtsche, Ban.k". 

Nowe 'Jismo 'iM Wars~a1liIi'łe. 

(a) W tych . dniach "Y Warsza.w~e 
powstaje nowe pIsmo codZIenne w za. ~ 
gonie pod tyta "WarSZ8.uer Tageblatf". 
Jako redaktor podpisywać będzie znany 
żargonowy dziennikarz i literat L. Kahn. 

N! 247. 

Landw.-Bl." artykuł, w którym stwier­
dza, te opowiadania o rzekomo tysiąc. 
letnich drzewach nie mają naukowej 
podstawy. W żadnym bowiem wypad .. 
ku ni~ stwierdzono z całą pewnością, 
aby Jakieś drzewo dożyło więcej niż 
lat 800_ Drzewa zaś, które doszły do te­
go. wieku, wegetują tylko i są wewnątrz 
spróchniałe. W petnem zdrowiu docho­
dzą drzewa i to jedynie iglaste do lat 
tylko 500, a mianowicie świerki w Szwecji 
i finlandji. 

Następnie naj)łuiej żyjącemi drze~ 
wami, są jod!y, u których stwierdzono 
przez obliczenie słojów wiek 430 lat. 
Modrzew dosięga 275 lat. Z drzew li­
ściastych naj dłużej żyje-jak powszech­
nie Wiadomo-dąb. Najstarsze zdrowe 
egzemplarze dębu liczą więcej nad lat 
400, a buki 250. 

Granicę zdrowia można u innych 
drzew naznaczyć: u jesiona na lat 170, 
u brzozy na 1601 u olchy 150, u ~lonu 
na 250. Najdłuźej jednak żyją, a wła­
ściwie wegetują lipy. Naprzykład lipa 
w N~ustadt w Wirtembergji liczy at co­
najmniej 750. chociaż pień jej wew~ 
jest spróchniały. 

Co znaczy mUjard'l 
Pismo "Ko!n. Ztg." zamieszcza na. 

stępujący pr"?:ykład: 
Od początku liczenia czasu obec~ 

nego aź do roku 1900 ubiegto niespełna 
miljard minut. 

60><24==1440><365---525.600><1900== 
998.650.000. Gdyby od początku licze­
nia czasu wpłacono co minutę 30 ma­
rek przez 1900 lat, to byłaby suma 30 
miljardów mk., uchwalona obecnie, jako 
pożyczka wojenna w Memczech. 

HUMOR. 
Zemsta. 

Do okienka P'(!ztowego przychodzi ja­
kiś jegomość i kUlluje za 10 [tln. znlll'zek. 
Urzędnik podajE! mu· znaczek i pyta uprzej-
mie: 

- A możeby pan kupił przekaz pienit}­
zny? 

- Nie, dziękuję r 
- No to może kilka poostówek. co de-

pieró nadeszły Bwieże? 
-- N.e, dzisiaj nie potrzebujęl 
-" A możeby pann otworzyó konto oz&-

kowe'? 
-- Al" gdzie jam I 
- Moźeby pan zaabonował 8krzynk~ 

znmykaną? 

- Nie! niel 
Jel!omnśó ucieka, jak opllrzony. 
Dyrektor, kt6~y przypadkiem zauwdyl 

cał!!. ~cenę, pyta się zgors3óuy urzęd:;ika: 
- Kto był ten pan. że pan śmie na .. 

rzucać mu się tak natarczywie? 
- O - rZAcze urzędnik z uśmiecham 

- to liył mój golibroda. Ile rasy m"lie goli, 
zawsze pyta mlę, czy ma dokoDllĆ masazu 
twarży, spuszczania włosów, mycia głowy, 
polerowania pazIlogci, ohoć nigdy sobie tego 
nie życzę. Choiałem wlęo t, łko od!,łac:ó mu 
pię"nł'm ~a nadobne. 

I 

Zawiadomienie. 
od dnia 15 wrześnIa w szkole kroju i szycia 
otwarty zostaje trzy miesięczny kur~ fl,auki 
kroju i szycia za opłatą czterech Mr. mieSięcz­
nie po skończonym kursie uczenie e otrzymu­
ją plltenty, Zapi~y od 10 do 2 p~_ południu 
W szkole kroju l szyda lł.polOn)1 Kopy .. 

dło~s!rje;, ul. Piotrkowska 154. 

do wszelkich Władz załatwia szybko 
i sumiennie Biuro zatwierdzonego 

radcy prawnego 

Alen5nndru Ul Gersdorlln, 
Piotrk.owska 84, 

III piętro. 

fl rI • • " 9-1 po południu. 
[)OUzm~ ~rz~J~c. 3-6 wieczorem. 

I 



wvr,h 
fi! 

zaraz pc::>szu..k:u.je 

Biuro p·racy, Piotrkowska Nr~ 108. 

~ 

1 rze, olac t arze, ale 
i nie yk· alinko ani Ro~otni[y 
t I ni I 

pOSZ1..1k.i -vvan.i 

BIURO PRACY, ulica Piotrkowska N2 108. 

tolarze, oler c , to rze do a, 
Rzeźbiarze i frezowilicy drzewni, pilarze do pil łaśnul\vych i silni 

• ., 
ot l f l 

poszukiwani zaraz. 

, , t I 

r 
1M większych 

.. 
I mniejszych ilościach ma do odstąpienia 

ELEKTRO W'lila 
Targowa 29. 

~tI@:::: li! ::::@B i ~1~!@):::: 1I!ł§!:::: 1Il®l:::: III ::::@)H!I!§l:::: Iii 

(Q) @r Irrr(Q) ~ ~ ~ 1M II ~ o 

Od 1 października poszukiwanem jest mieszkanie, składające się z 

10 pokojów ze wszystkiemi przynależnościami, mozliwip. w śródmieściu lub 
w jego pobliżu. 

Zaofiarowanie pod .. mieszkanie" proszę składać w ekspedycji pisma-

wBtępne w II gimnaz.jum polskie m męzkiem 

IT O SKIEOO 
(Placowa ..Ni 13) 

rozpoczną si,; d:b 23 września o godz. 9 rano. Początek lekcji 27 września. Uczniowie b. 
szkół rządowych są przyjmowani bez egzaminów. Ulgi w opłacie wpisu. 

Dyrektor gimnazjum 
S. BRZOZOWSKI. 

KURSY JĘZYKOWE. 

Powrócił 

Dr. Rosenbłatt 
spec. e.norób USZlI, nosa i gardła.. 

PIotrkowska 35. 

I 
I Nagrody 60 rb. 

l 

XU Dwunasty rok szkolny xn 
Szkoła 1l1uzycZntl 

odka Inera 
w Łodzi, przy Zawadzkiej N!! 6. 

K:szt~ki wc v:szystkich dzledz:n:H::h muzyki. 

-

Zapisy ccdzic .. mie rano od 11 do l i 
po poludniu cd 4 do 7. ł ( I ~=-=---_=m--g-===-===-----_=-_-----=-------J 

Poszukuje 
Z oświetleniem II SALI 

w blisk~śd centrum trI. Piotr~~owskie.i 

I 
na parogodzinny użytek w dni po· 
wszednie. Oferty proszę adresować 
pod "Sala'" Do red. 11 Gaz. Łódz.1t 

Najlepszy pr;:)­
szelo:: do pieczenia 

[et '6 ,,1 O 
zastepu:e dro7dze 

'l Paczka Wvsbrcla. na 2 f. maki 
Dosi'l.ć: w składa.ch R",te::mych i i;;,j!oniat 

Pod:ł!~ękowallie. 

... 

-

Panu ł!orodyńskleml1, inicjatorowi bezpłat­
nych kursów Itla przygotou'ania nauczycieli 
[;liio'wych, oraz pp. protektoTom: dyrektolYJf.lti 
TIlUnowi, .ks. ;~ferklajno~'f, mecenasowi SI.y­
pulkcr.JJsk!em,z ! perslJnelou!i nalu:zt'l:felskienw.: 
pp. L ,?siec!uej, H. Chale-.i'iclde] i p. Toma. 
sz.lI<J}sJaemu, słuchacze pcrJJyższych kursÓf1l 
mmeJszym skl.1dc1jq podziękowanie, iZ pomi­
m~ tak dętf?(ch. cz.asów •• jakie przeżyframy, 
me szczędzr[, pzemęazy t tnutu. alry podnieść 

oświatę ludową. 

r· , e.czer Z SKA 
powrócił przyjm~tle z chorobami 

wenery(znemi i s!<órnemi 
(frykCje i masaże) 

Aleksandrowska NQ 37. 
Kaszyński .. 

łody rolnik 
absc1went Stud.Yum przy uniwersyteeh 

Krakowskim 
poszukuje posad)'. 

Łask zgł. pod .. Studyum" 

DROBlIE 

DO wyn"J>:<:iJ "W11. puk .. ,e !rvlltnWe łąClI>ll6 s: 
OSD!.i!}. v m weiś,:iem 1.hlr.uh!JfHv.ska 81 strół 

wsbże. - • 791 

OŻi'2wc",yua li; r.i'H!li~d;;im,. lllll"jliea kuehllię pC; 
:!'7.~~'1H\ G~Ó,~;"~!l~~ Ił l!l ::, 794 

D<HllSki hraW1C';: z powf.l1u krYL'!'Su szyje ete: 
g:>:!cko !\(.ls!;U~:1V oc! !G mr~. palta (jd 8 ma. 

sulm:e cd ;2 i\fm::k.l'rl!cownh E. Rudzkiej, Piotr· 
kOWS~;l 17 lęw" •. f1t~ymł pl'f1ilt. Nadeas1y świeie 
torn3lfł" 

.i" M. POZfUU~S{{!EGO" 
.t:apisy przyjmuje się codz. od 5-8 w. w gimn. teńsk. p. Jaszuńskiej - ZeIigman Ceg!e!niana 
]ił 47. Biilsze informacje udziela kancelarja. Dyrektor Kursów przyjmuię interesantów w ponie-

działek i piątek od 7-8 w. I 

"----=-------===-------

l otrzyma ten kto en znać Ad:lm;~:wi Pajakowi w 
Bronisinic gm. Wiskitno: o krad~iety' dw':dl 
koni; _L pó~tor~ rokn gniady H. jasno gniady I ;==;:<ł:-:Cl:o:l:e:tC:1 :z:r:":2ł:ą:g:''':'i:a_:''U:'k:ą:,,:,;l=łb:ie.=== 

I To Ił rze ozowe 
Pierwszy Łódzki powśzech- K t k d .. 

nie zr1~ny an ar e spe yCYJuy 
"Szlama OoJdkorn" Piotrkowska 38 w podwórzu. 

ł ! 

I Sklad; l~t~~2~~~~:ła ss. 
; Przesyt: wszelkiego rodzaju towary koleją , 
ł l furami do W:ll'l!Ixawy. '1· . Przyjmuje .ei: tt:r;Y3ry na przechowanie. 

L-:......1,. ......... '" -""'-.:.t.--f-" _-.I: 
.z. -~- ""Tndr$ł J~ ! 

PiS~ę na t; .. asz'y~:~1:(!~1 r~J..:nteh .y.tamO. po 
rliemiedtu i Pl) polIOk .. ; %naUl stęnQgnij~. 

'pG'L,~k~j'i posady. ł,:l;;t",wo oferty i>ub . !Ma~ 
l:izyIll:iu.a" proszęsklnd.!ć V,o Eli; sp. nilllt'J$lIej 
(hzet,v, 

Słuen:,cJ:, paltt.'clmilti, l;~atm·!'.ylllta Gll.llllJ!Sjllll1 
!'Qlskil'gQ, i,(';;:;ukuju lekcji.. WiadomoM 

Prz,;'!t::cJ 65 m. ·H', BOt 

Węgiel G1"xe'Wo tl>~'l.u tlO s):;rliedlut!a Rouatll 
t;yuOv;J,ka 28 w pudwJrzii, w fJ;l.bryee nr"" 

A •• T3!it!łh)wlcn naw. Dietrkh. s;;... 
Ign.il,('Y l~!l.!ą!;z;U[\H pll5t"urt wydMY n~ 

.. ~ .. ~,,'d~Q ottID. I'iotrll..ows.k!ejl 'j~ 
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